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Postanowieniem-N. PANA, JX. Szumborski 
Biskup Chełmski, mienowanym został Sena- 
torem Królestwa Polskiego. 

Wczoraj u NN. PANSTWA w Zamku Kró- 
lewskim był świetny Bal. 

Członkowie Królews: Warszaw: Towarzystwa 
Przyiacioł nank, i Profesorowie Uniwersytetu, 
iutro w Gospodzie Angielskiej dadzą wielki o- 
biad dla Barona //umbolta,— Ten uczony Mąż 
ciągle zwiedza wszelkie zakłady naukowe tu- 
tejszej stolicy; oświadczył iż niespodziewał się 
sozleść tak dokładnie urządzonych i tak bo- 
gstych gabinetów, szczególniej zadowoliło go 
Obserwatorjum. 

‘Panna Zontag udarowaną została od N. PA- 
NI nader pięknym fermcarem ozdobionym dy: 
iamentami i turkusami. Panna Belwił otrzy 
mała także fermoar, eP., F/erlicer kosztowny 
brylantowy pierścień. 

Wiersz poświęcony JW. Feldmarszatkowi 
Hrabi Dybiczowi Zabałkańskiemu, Wielkich 
Orderów Kawalerowi, i walecznym Wojskom 
Rossyjskim będącym pod iego dowództwem 
w wojnie Tureckiej, przes F. S. wyszedł z 
druku, nabyć go można, exemplarz za gr. 20 
u Ciechanowskiego, Łuczyńskiej, Kelichena , 
u Szmita, w księgarni Szteblera iu Moltinie- 
go przy ulicy Miodowej Nr 489, 

W kwiecie wieku po nader krótkiej choro- 
bie na d. 14 Maia rozstał się ztym Światem 
Mikotaj Chomętowski, Zbytecznem byłoby wy- 
liczać przymioty iego nieugiętej duszy i ser- 
ca, imie samo stawi je przed oczy każdemu 
uiego Przyiacioł. Los przeciwny ścieśnił o= 


bvęb działania Chometowskiego, lecz uczucia 
tkliwe i umysł wkażdem zdarzeniu wytrwa” 
ły, towarzyszyły mu do grobu. Kto go po- 
znał, ten wraz i pokochał, akto tylko umiał 
cenić, ten łzę boleści uroni nad zawczesną 
stratą tego prawego syna ojczyzny. 

Za 100 zł: w Listach Zastaw: nielicząc w to 
wartości kuponu wynoszącej zł. 1 gr. 23, pro- 
cent 4, żądaią zł, 97 gr. 22i pół, daiq zł.... gr. ... 

Słów kilka o pierwszym Koncercie Panny 
Zontag w Warszawie.— Można by się zało- 
Żyć iż niebyło słuchacza który by nie został 
przeięty najprzyiemniejszem uczuciem słysząc 
tę znakomitą śpiewaczkę. Jest ona panią swego 
głosu , tkliwym tonem przenika, z łatwością po- 
konywa najtrudniejsze przejścia, wykonywa oz- 
odby które sama tworzy z wzorowym gustem. Kto 
słyszał Kalatanią i Zontag powtórzy zapewne 
wiersz o2ch naszych śpiewaczkach w r. 1802 
ogłoszony: 

W znaiących się na kunszcie, pierwsza podziw budzń 
A druga ma za sobą serca wszystkich Ludzi, 

— Ten. Koncert poprzedziła Uwertura Karola 
Kurpińskiego z Opery Cccylja Piaseczyńska 
wybornie przez naszą orkiestrę wykonana. 
"Panna Zonłag oddała sprawiedliwość Auto% 
rowi, wymieniaiąc celniejsae piękności te- 
godzieła. JP. Szałkiewicz dokładnie wyko- 
nał na Klarynecie Koncertanto kompozycji te- 
goż Autora; Artysta zasłużył istotnie na o» 
klaski, lecz te tego wieczora iedynie pożąda* 
nej i miłej goszczącej poświęcone były. 

Wczoraj na 2gim Koncercie Panny Zontag 
znajdowało się 1250 słuchaczów. Rzęsistemi 


"A 


+ 


U 


* oklaskami powitano. Spiewaczkę i ponawiano 


ie za każdem iej ukazaniem się, oraz po wy=- 


konaniu każdego śpiewu. Po ukończeniu 0- 
statniego śpiewu, powszechnym odgłosem zo- 
stala przywołaną, askładaiąc dzięki za tak u 
przejme przyięcie ò tenże śpiew powtórzyła. 

JP. Sachetti iuż, ukończył 4 dekoracje do 
Opery Niema w Porlicy, które wczoraj uka- 
zał Dyrekcji i Znawcom zadowolonym ziego 
talentu. 

Wody Gorzkiej Piłnauer drugi transport 
wczoraj przybył do składu korzennego i wia 
przy ulicy. Nowy świat Nr 1315. J.L. F/atau, 

Szybkobiegacz wczoraj nieodbył zapowiedzia- 

"nego kursu, gdyż osoby odwiedzające ieszcze 
à wtym dniu Bielany., niezatrzymały się przy 
Rogatkach dla tego widowiska. 

Dziś rano: ciepła stopni 10. Wczoraj w połu:19. 
ei ROZMAITOŚCI. š 

Listopadòwa uczta wydawców Dziennika. 
Przegląd Powszechny (i. lievue encielopediquej 
To zajmuiące zgromadzenie, odnawiane co mie» 
siąc od lltu lat istnienia Przeglądu Powsze- 
-chnego, nigdy liczniejsze, n®%dy nie było tak. 
znamienitsze spółubieganiem sławnych ludzi, 
wszystkich kraiów. Wyobrażone tam były 17 
narodów, to iest 5 Ameryki, 1 Azji, i LÈ E- 
uropy. Przed biesiadą P. Aldini z Ruloń;, 
wykonał w obecności przeszło 80. wybranych 
osób , piękne doświadczenie ocalenia cod o* 


gnia a młody i uczony Szwed Professor Pań ~ 


ficjus uczeń i.przyiaciel Berzeljusza , kil- 
ka minot trzymał w ręce uzbroionej ręka- 
wicą z přotna //mianty rozpalone żelazo, gdy 
tymczasem Saper okryty kruszcową zbroią 
_ podobnież urządzoną, śród szerokiego ogniska, 
płomieniom i dymom bezkarnie urągāt. Wspae 
miały ludzkości przyiaciel P. Æjnard z Gene- 
wy, zaiął opisem teraźniejszego położenia Gre= 
ków i spodziewanych dla oświaty i handlu ko= 


~ m— 758 — rę - ; 


rzyści z przekształcenia i uznania tego naro* 
du. Uczony Jnżynjer P. Ryunel chluba i fran- 
cji i Anglji, wystawił rys Tunela swoiego- 
czyli mostu pod rzeką Tamizą i dowiost, że 
wkrótce wznowią się z dawną czynnością pra- 
ce stosowne do szczęśliwego spełnienia tego 
śmiałego przedsięwzięcia. Admirał Sidney 
Smit żywo zajął posiedzenie mową o doświad* 
czonym przez niego niedawno. statku uchton= 
nym w czasie rozbicia, PP. Rokafnęti Salazar 
pełnomocnicy A/cwyhu i Kołumkji wynurzyli 
imieniem Rodaków, chęć korzystania z oświa= 
ty Europy dla ulepszenia tak ficznego iak mo» 
ralnego, losu Amerykańskich ludów. P, Za- 
barak mówił o świeżych i szczęśliwych zasto- 
gowaniach w Europie i w Sysji, chloru wa- 
pna do leczenia chorob zaraźliwych i oddał 
hołd medycznej wyprawie Froucuzkiej pod 
przewodnią Doktora Parżzeta. 
stów poświęcono mgadzie. narodów, harmonji 
nauk ludzkich, a wszczególe PP. 4/dini, Bru- 
nel, Labarak, Sidney Smit i Ejnard, za ich 
odkrycia naukowe i dobroczynne, za ich szla* 
chetne i użyteczne prace. Biesiadę i wieczor 
skończono improwizowanym koncertem. »Mło- 
dy; i zdatny Polak P. Wojciech Sowiński 
(słowa są dzienników fraucuzkich) długo grał 
na Fovrtepjanie g wielką wyższością talentu i 
był okryty rzęsistemi oklaskami iako Wirtuoz 
i Kompozytor. 
Zielone świątki w Niemezech. W wieku XY 
obchodzono w Frejburgu dzień zielonych świą- 
tek z wielką uroczystością 1 wyprawiano roze 
maite widowiska duchowne. Xże Jerzy przy- 
był tam r. 1516 z całym dworem swoim. Przez 
dni przedstawiano narynku stworzenie świa” 
ta aż do wypędzenia 4/dama i Ewy z vaiu. 
Dyrektorem widowiska tego byt Sędzia miej- 
ski a graiącemi osobami byli Aniołowie, tū- 
dzież Lucyfer, Beljal, Szatan, 3 Djabtów, A- 


Wiele toa- 


« złych synów Adanta. 


dam, Ewa, Wąż, a nakoniec 6 dobrych i 6 
W drugim dniu zielo- 
nych świątek 67 osób przedstawiało odkupie- 


' nienie swiata, a w trzecim nakoniec nadcho= 


dzi? sąd ostateczny, Jakiś Fryderyk Sznejde- 
rowiez do tego ułrżył muzykę. 

Z Krakowa 25 Maia.— Ambr: Grabowskie= 
go 2ga edycja opisu Krakowa znacznie po» 


* większona wyjdzie wtych dniach na widok pu- 


~ rożytnej stolicy naszych Królów. 


bliczny. Ryciny powiększej części pozostaną 
te same co w lszej zamieszczone były edycji, 
dodane są wszakże widoki Balie, i staroży- 
tnego Kościcła P, MARJI w Krakowie, zwy- 
soką wieżą która dała powód do przysłowia: 
» Wysoki iak Marjacka wieża.» Edycją tą po- 
prawną i o wiele powiększoną nowemi a cie- 
kawemi dodatkami, nabywa szanowny „Autor 
nowego prawa do wdzięczności Rodaków, któ- 
rym wskazuie i objaśnia dawne pomniki sża- 
Dawniejszy 
Redaktor Gońca Krakowskiego P. Konstanty 
Maieranowski zajmuie się obecnie ważną pra- 


cą, bo wygotowaniem do druku części*histo- 


rycznej Pszczółki Krakowskiej. Dzieło to bę- 
dzie wychodzić tomikami, i służyć może nie- 


~ iako za dalszy ciąg Pamiętników J. U. Niem- 


i 


cewicza. P.Fridlejn Księgarz krakowski wy- 
da wkrótce pierwszy zeszyt z widoków Krako= 
wa i iego okolic, wraz z opisem. 
ciini tego zćszytu ma się znajdować Zamek 


Królewski od Stradomia, Brama Florjańska , 
" Ruiny Zamka Tęczyńskich etc. 


"zdjęte przez P. Głowackiego młodego tatejsze= 


“go artystę, ale pelnego talentu i zdatności, iuż 


* w Paryżu znajdnią się, gdzie zostały przesła- 
© me do Jitografowania, Wydawca tego dzieła 


P. Eridlejm, sprowadza z Paryża -drukhrnią 


""pidoła', do wybiiania texta, i dzieł innych 


Które dotąd zostaią wrękopiśmie. Znany od 


dawna J.S. Bandikie practie tad'3cią edycją 


Między ry 


Rysunki te 


are a 


historji Polskiej, która w roku przyszłym ma 
„wyjść na widok publiczny , z drukarni Korza. 
Składki na reperacje Zamku Krakowskiegosi- 
dą bardzo pomyślnie, iuż zebrano do 60,000. 
Oby! Niebo sprzyiało dalej tak pięknemu ce- * 
lowi. Zamek ten ma być przywrócony dota-. 
kiej postaci, w iakiej był w najświetniejszych 
czasach Polski, bo za Jagiellonów. Dlautrzy= 
mania zaś iego odtąd w całości, maią się do 
niego przenieść Senat i wszelkie władze Rzą- 
dowe. Tym to iedynie sposobem, gdy'zosta= 
nie zamieszkany, od zniszczenia na później- 
sze czasy zachowanym będzie. W samym Ryn- 
ku stoiący starożytny Kościołek S. Wojciecha 
teraż reperuią, wart on tego, bo należy do 
najdawniejszych w Krakowie. Kraków pod 
względem spacerów i świeżego powietrza © 
wiele przewyższa Warszawę, a tę wyższość 
nadały mu szczególniej plantacje do okoła 
miasta pozakładane. - Szanowny obywatel Kraa 
kowa, którego imie godne wiadomości Roda- 
ków, W. Florjan Sźraszewski, na utrzymanie 
wspómnionych plantacji przeznaczył procent 
"od 3000 czer%złt: które na ten cel zapisał 
miastu; pod dozorem tegoż obywatela powsta- - 
ły te plantacje, on to bez żadnego wynagro- 
dzenia zajmuie się ciągle ozdobą i upięknie- 
niami miasta. Krakowianie chcąc zachować pa* 
mięć tego Męża, wydali iego portret, pod 
którym zamieszczona rycina, wystawia prace 
okołorozdoby miasta podjęte. Z uczonych W, 
X.-Poznańskieęgo bawi tu P. Muczkowski: to- 
"warzysz Literackiej podróży Hr: Dziadyńskie- 
go do Szwecji,wydawca pism Mikołaia Sepa , 
i poezji A: Mickiewicza w Poznaniu, któwych 
"inż 5 tomików wyszło, 


(Dzieńnik Londyński 7emps zapewnia, że w 
tych dniach zdarzył się szczególny przypadek, 
Av Kościele Si Ludwika w Paryżu w chwili 


(*) 
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gdy Proboszcz tej perafji przystępował do po- 
błogosławienia małżeństwa, otrzymał donie- 
sienie od Wojta okręgowego, Że związek ga- 
mierzony nie może być uskutecznionym ani 
w Kościele ani w urzędzie muwicypalnym, 
gdyż powzięto przekonanie, Że osoby zawie* 
raiące Małżeństwo obiedwie są płeć żeńskiej« 
— Pułkownik Rebsomen, który ma tylko ie* 
dnę rękę, a który przytem iest tak znakomie 
tym flecistą, iż ubiegać się może zesławnym 
Druetem, przybył niedawno z listami które- 
mi go Xże Orłeans poleca Królowi Angiuls: 

Kilka stów o Owadach. Człowiek, który 
się panem wszystkich stworzeń mieni, pyszni 
się wymałazczą siłą swoią i dumnie rozmaite 
potrzebne sztuki i machiny, które mu byt 
swój winny; wylicza; zapomina łatwo, if ten 
co mu dał rozum, nauczył drobne owady 
przechodzić go w wielu kunsztach i wiele rze= 
czy pierwej niż on wykonywać. Ci co zbu- 
« dowali Babiłońską wieżę, wynalazek swój ro- 
bienia z ziemi sztucznych kamieni uważali 
sapewne za bardzo szczęśliwe odkrycie; ale 
sztukę tę, pszczoły lubo nieco w inny sposob 
i na mały rozuiiar, białe zaś mrówki w wię- 
kszym rozmiarze, od stworzenia Świata iuż 
znały. 
budownika, a gmachy przez siebie wzniesio* 
me nad wszelkie budowy nikczemnych awie- 
rząt przenosi; ale historja owadów może za- 


przeczyć mniemaniu iego; wiele z nich było 


budownikami od czasów niepamiętnych, dzie» 
ląc mieszkania swe na rozmaite części,, Opa* 
truiąc je schodami, olbrzymiemi skłepieniawi, 
dachami, kolumnami itp. niektóre znich na- 
wet wydrążaią same podziemne chodniki, któ- 
re stosunkowo do ich wielkości, 20 razy, szer- 
sze i obszerniejsze są aniżeli ów. podziemny 
„ pod Tamizą Turel, Dama, ciesząca się. oka- 
i. załością i pięknością szkawłatnych zósłon, gus 


Człowiek uważa się za największego 


stowne ściany iej pokoiu zdobiących, ałbo chete 


piąca się kobiercami posadzkę okrywaiącemi, 
wystawia sobie, iż nic wspanialszego pierwiej 
niewidziano, i ubolewa nad przodkami swemi, 
którzy przestawać musieli na prostych wap- 
nem bielonych scianach i na rogożach zamiast 
kobierców, niewie, iż przed nią ieszczei przed 
iej wszystkiemi przodkami, nawet przed wy» 
nalezieniem kosztownej Zyryjskiej farby pur= 
purowej, mały owad ozdabiał ściany domku 
„swego kobiercem szkarłatoym swietniejszym 
nierównie aniżeli sztuka wydać może; Że prócz 
tego inae owady przędą codziennie iedwabne 
kobierce, które ciękością przechodzą znacznie 
te iakie ona tak bardzo podziwia. J inne na- 
wet kanszta siworzeaiom Lym pierwej niż czło- 
wiekowi znane były. Jakże ważnym i nie- 
zmierny wpływ na ludzkość maiącym iest wy- 
nalazek papieru. Ale iuż prawie przed bar- 
dzo wiele lat ieden 2 najpospolitszych owa- 
dów umiał materjał ten przysposabiać i uży- 
wać. Wystawiamy sobie, Ż nic niezrówna pod 
względem sztuki dzwonowi nurków, albo poms 
pie powietrznej; ale paiąk używa codziennie 
pierwszego i co osobliwsza, wpodobny iak my 
sposób ; a gąsienica małego móła naśladuje wy- 
nalazek pompy powietrznej, i kiedy iej tego 
potrzeba, robi sobie próżmie za: pomocą wła- 
sn-go ciała, Kiedy zdumiewamy się myśląc 
o ludnych miastach, które do wzniesienia się 


„połączonych asiłówań wielu: wic ków potrzebo= 


wały, cóż powiemy o białych mrówkach, któ- 
re tylko kilka tygodni poświęcaią na zbudo» 
wanie, miasta, mogącego slosunkowo więcej po- 
mieścić mieszkańców, aniżcli nawet Niniwa, 
Babilon, Rzym, Pekin i Londyn vazemby po- 
mieściły ! 

„a Myśli.— Po między szczęściem a nieszczę- 
Ściem bardzo mały przedział — Kio ma cno- 
tę w poszanowaniu. wśród bogactw, ebytku, j 


„n 


* 
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znaczenia; ten zaiste godzien szczęścia.— Sto- 
sowanie potrzeb: do stanu i możności stenowi 
zakład szczęścia naszego, pragnienie czegoś 
więcej, mięsza spokojność i niszczy szczęśli- 
wość naszą. KZP? 
i SPIEWKI 
i kończące nowo Komedjo-Operę 
DOKTOR DAMSKI. 
Julja. 
Nie iedna Panna się droży, 
'Koło lat szesnastu 
Ma Kochanków kilknnasia 
Na wszystkich się sroży; 
Lecz gdy znikną róże z twarzy , 
Czwarty krzyżyk zajdzie, 
„ "Próżno się radzi lekarzy, 
"Męża iuż nieznajdzie. — 
| W alczyński. 
Twa wiosna pełna uniesień, 
Zalotnico młoda , 
Lecz wkrótce przybędzie iesień 
Zniknie twa uroda. 
Nie iednego miałaś jeńca 
Każdy cię porzuci, 
A znikłego iuż rumieńca 
"Doktór niepowróci, — 
£ofja (do Publiczności.) 
O wy co wszystkich Autorów 5 
Ogólnie liczycie; 
Wszak: od was' zawisł, utworów 
Zgon lub wieczne Życie. 
Raczcie więc nam <być przychylni 
Szanowni Doktorzy , ; 
Bez waszych względów bezsilna 
Giągle będziem chorzy. 
y SZARADA. 
Pierwsze na wspak część ciała, 
A drugie płynie, 
Wszystko w świecie słynie X 
J unas nową cześć odebrała, ) 
i (Zeszła Szarada Papucie). 
PRZYIECHALE do WARSZAWY. 
Ki-iński Bruno Hrabia 476 Nowo Senatorska, Jan- 


"kowski Radea 2476 Nałewki,. Szymczykiewicz Po- 
Mikołaj Oby:, Deskur Jan Oby: 
< 4064 Królewska, Sokołowski Romam Oby:, Male 
zy PMW + 4 - 21 G. TRESIA S-a a 


seł, Widuliúski 


cki Wiktor Oby: 500 Podwal, Wąsowicz Dunin b. 

Podpułkownik 393 Krak: Przed:, Wodzyński Ga- 

brjel Oby: 414 Krak: Przed;, Szymanowski Józef 

Oby: 625 Kozia, Dączyński b. Pułko: 603 Bielańska, 
DONIESIENIA, 

Z powoda przeprowadzenia się do mego letniego 
mieszkania, będzie mnie mośna zastać w czasie lata 
w dotychczasowej stancji moiej w Pałacu Hr: Paca 
przy ulicy Miodowej, tylko od godzi: 8 zrana do 

odz: 3 z południa. —Dr: A: Laemlein Dentysta. 

Dwóch Obywateli ieden z Czerskiego drugi z Sta- 
nisławowskiego poótrzebuią dzierżawy w dobrych 
gruntach, dostateczną pańszczyzną, -w Pastwiskach, 
z' Boren i Gcrzelnią przy wodzie lubteż choć o 3 
mile od wody. Zyczący sobie wypuścić, uda się 
do Adwokata Brzezińskiego mieszkającego na Na- 
lewkach na przeciwko Sto Jerskiej ulicy. i 

Komu by potrzebna była ZIEMIA do Ogrodu 
lub do Bruka, także MUŁEK do plantowania i chm- 

da GLINA zdatna na Polepę, oraz PIASEK grun- 
'towy; niech się zgłosi pod Nr 794 Lit: B. przy u- 
licy Elektoralnej. - ; i 

+. Wadnia 30 z.m. skradziony ZNAK drewniany na 
pąsowem tle zbiałym napisem (Ogród do Spaeeru, > 
Kręgielnia i różne Trunki kraiowe) pod Nr 1289 
wewnątrz w Ogródku od strony ulicy nowo Jerozo- 
limskiej. Uprasza się Osoby któreby o powyższej 
kradzieży wiadomość mieć mogły o doniesienie pod 
tenże Numer do JP. Kamińskiego utrzymującego 
Billard zdzieprócz wdzięczności, całkowita wartość -~ 
w nagrodzie ofiarowaną będzie. 

Ktoby miał Kapitału złp. 30,000 lub cokolwiek 
więcej i Życzyłby sobie ulokować na pierwszą hi- 
potekę Domu murówanego który wartości ma 180,000 
złp., raczy Jnteressant zgłosić się do Drukarni Ku- 
tjera Warsz: i swój adres zostawić. 

Osoba znaiąca się na Gospodarstwie, przyczem mo- 
gaca ułatwiać wszelkie korrespondencje, opatrzona 
w świadectwo, życzy wejść w obowiązekSEKRETA- 
RZA, ZASTĘPCĘ WÓJTA GMINY, lub też Pi- 
SARZA PROWENTOWIEGO:  Życzący sobie tako- 
wej, raczy nadesłać swój adres na ulicę Leszno pod 
Nr 657 do W, Chwałkowskiej. 

TRYKI MERYNOS nie strzyżone oryginalne, przy- 
chowku Sulisławskiego do Folwarku Wierzba po- 
łożonego, przy gościńcu bitym od Warszawy do 
Królikarni prowadzącym, świeżo przybyłe, sprze- 

“dawane będą za cenę umiarkowaną, do własności 


e l aa  * S 


. 


każdej sztuki wszczególności, skrupulatnie przez 
Sortjera Zechendorf do Wakaliskiego z wysłanego 
zastosowaną. «W. Milton Dziedzic Wierzby tamże 
„zamieszkuiący, raczył się uprzejmie podjąć tej sprze- 
daży. Dnia 24 Czerwca nastąpi strzyż, nie sprze- 
danych tryków. 

Reszta niewyprzedanych dotąd KONI, ze Stada 
„Baronów Skendellów (o przybyciu Których, donie- 
śliśgmi w Nrze 138 Kurjera War:) najdalej dni ośm 
pozostanie w Warszawie, Ktoby więc przed ozna- 
czonym czasem chciał nabyć Koni wozowych, lub 


„ wiefzchowych, może ie codziennie widzieć ibliższą 


o nich powziąść wiadomość pod Nr 2687 przy uli- 
cy Bednarskiej. 
wane osoby, iż piekny Ogier,gniady, prawdziwej 
Arabskiej rassy, zupełnie uieżdżony, 4 kare rosłe 
powozowe Konie, dotąd nie zostały sprzedane. 
Osoba Życzy podjąć się obowiązku za RZĄDCE 
DÓBR, KASSJERA, PISARZA PROWENTU, lub 
na RZĄDCĘ DOMU znacznego. Wczem zapewnia 
Osoby życzące, że do podobnych owiązków iest iak 
najzdolniejszą, Także życzy wejść w obowiązek PAN- 
NA która usposobiona iest de wszelkich robot Dam- 
skich. Wiadomość powziąść można przy ulicy Pi- 
wnej pod Nr 97 na pierwszem piętrze od frontu. 
Na Trakcie szose Kalisko-Poznańskim 9 wiorstod 
Warszawy położonych, Dobrach, do wydzierzawie- 


nia lub na wyszynk na traktach ubocznych i na sa» ` 


mej szose KARCZMY 3 i 2 WIATRAKI. Dalsza 
wiadomość przy ulicy- Twardej na Grzybowie Nr 
1100 w Handlu Korzennym, / À 

LOSY do 5tej Klassy 37 Loterji 2 cate Nr 19,797 
i 19,798, i cwierciowe: z Nr 24,2991, 4 cwiercie.z Nr 
29,495,iednacwierć i z Nr 32,499 iedna cwierć za- 
ginęły, wygrane iakie by nań paść. mogły, tylko 
prawym właścicielom wypłacone będą, 

NA JUTRZEJSZE Ciagnienie,5 Klassy 87 Lote» 
wi LOSÓW RUPNYCH czyli nowych (catkowitych 
po złp: 130 gr: 15, ewierciowych po złp; 82 gr: 
19,) w moim Kantorze dostąć jeszcze możną, — 4: 
H erthejm Nr 385 na Krak: Przed: w domu W, Ryxa. 

OBWIESZCZENIE, —Któren LUDWIK GUCZY- 
CKI wspólwie z Rodzeństwem swoiem Janem i Fran- 
ciszkiem Buczyckiemi, tudzież Marjanną z kuczy* 
ckich Zabrzyską, Joanną zŁuczyckich Kościańską, 
iakoteż Katarzyna, Magdalena i Anna. z Zaćwieli» 
chowskich Tomaszewska, zawiadomiaią Szanowną 
Publiczność, iż na dniu 7 Mça Matca 1915 p. i d; 


Zawiadamia się również interesso-* 


' mieć 


„dostawione zotały ma sprzeda 


7 Kwietnia 1815 r. udzielone pełnomócnictwo W, 
Jakóbowi Czermińsktemn Jeometrze Rządowe: 'w Kra- 
kowie zamieszkałtmu do odebrania Spadki po ś.p. 
Marcinie Łuczyckim, i iego iedynym: Synie Macie- 
iu, a naszym Strylu i Bracie Stryiecznyim, maiących 
Dobra w Woiewództwie Kaliskiem i Późnatńkkem 
Aktem Urzędowym dnia 12 Stycznia 1830 i 294 Kwie- 
tnia 1830 r. odwołane Zostało i odtąd każdy czyn 
w tej sprawie'W. Jukóba Czermińskicgo za niewa- 
Żny uznaiemy.— W Krakowie d: 11 Maia 1830r. 

SUCHA-ARBNDA, w nówo-wystawionej Auste- 

rji, iest do wydzierżawienia od Igo Tipcar. b. 
w Dobrach Walka Zerzeńska o półtory mili za Pra- 
gą na trakeie Karczewskim, : 

Osoba: bezżenna, kwalifikuiąca' się na Zastępcę 
WOJTA GMINY i podejmuiąca się dozoru we- 
wnętrziiego Gospodarstwa wiejskiego, zgłosi się do 
W, Błeszyńskiego Kupca przy ulicy Seńator: Nr 451, 

Osoba wyieżdżaiąca do Karlsbad i Marjenbad , 
własnym ekwipażem, o koło 18 b. m. życzy sobie 
Kompana na wspólny 'koszt. ' Wiadomość 
w Handlu Korzenhym ulica Bednarska Nr 2688, 

Kto potrzebuje Osoby -z dobrą kovduiią i przy» 
zwoiteini atestami do obowiązków WOJTA GMI- 
NY i do zarządzenia Gospodarstwem, raczy zosta- 
wić Adres w Drukarni Kurjera Warsza: 

D, 27 z. m. na Balu w pałacu Namiesthików Król: 
zostawiono GHUSTĘ i WACHLARZYK; Właści= 
cielka zgłosi się po odebranie do Kamerdynera, w 
domu Branickich Nr 1946, Famioąt 

Potrzebny iest: w Warszawie: do tednego Mło- 
dęieńca GUW BRNER dobrychobyczaiów, posia- 


daiący ięzyk franezki praktycznie, O dalszych ` 


warunkach dowiedzieć się g Drukarni Kurjera W, 

Różne PABIERY zkilbudziesiąt stuk stofa- 
ne, należące do Stefana Sokołowskiego, niegd: 
mieszkaiącego w Krakowie,, znajdnią się do pd 
brania w Drukarni ;Karjera « 'arsz; 

KROWA uięta, przytrzymana została w Hote 
lu Drezdeńskim przy, ulicy Długiej; właściciel ye 
dowodni swoią własność. ` 

pTryki Hiszpańskie czystej krwi z Owczarni Dóbp 
PRE Zbójna Antoniego Hr: watek: Radcy Stann, 


daż do Warszawy., Do- 


n 


'wiedzić się amich możną u Szwajcara pałacu poca- 


o Duą 94 Mai At Got m oi i qi r 46 
„ Dnia; 25 Maia zginął Osobie w. ck; cej Poor, 
tą z Warszawy do Rias TULIA "w ra 


+ Ja A 
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| 


l 
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© ile zpamiętać może następniące znajdowały się: 
przedmioty. a) Dwa Wexle przez Dom Handlowy 
Ar Epstejn et Levy za zleceniem Walentego Levy 
na Sumumę Talarów 200 i 400 rażem Talla: 600 na: 
Wolff et Comp: w Berlinie wystawione, dnia 13go' 
Lipca r. b. wypłacalne. b) Biletów Kassowych Pol- 
skich około 60 do 80 Złotych, ce) litóżne Listy, 
Rachunki, Konotatki, ete.: Znalazea żadnego uży- 
tku tak z Wexłów, które iuż są amortizowane iak 
zinnych Papierów mieć nie może, przeto najuprzej- 
miej uprasza się o oddanie do. Drukarni : Kurjera 
Warszawskiego albo do Wałentego Levy w Kaliszu, 
za co oprócz. wdzięczności otrzyma gotowiznę znaj- 
dniącą się w Puljaressie i przyzwoitą nagrodę, ieśli 
tego domagać się będzie. 
HAFT do Munduru Obywatelskiego iest do sprze- 
dania przy ulicy Nowe Miasto pod Nr 213. na dole.. 
Przy ulicy Bugaj pod Nr 2585, na im piętrze 
POKOIE, na 2m i na Jciem, oraz STANCJE do: 
naięcia od Sgo Jana Chrzciciela r. b. za pomierną 
cenę; zawiadomić się w podle: u Właściciela, gdzie: 
iest znak Sieci Litera M. 
IZ W skutek doniesienia Pana Gabryela Bergson: 
w Kurjerze Warsz: Nrze,141, mam zaszczyt u- 
wiadomić Szanowną Publiczność, iż: oddaliłem się 
ziego: Kantoru za poprzedniem zimnej strony wypo- 
wiedzeniem a to iedynie zprzyczyny że dana mu: 
przed rokiem Aiencja przez Towarzystwa Londyń- 
skiej Alliance, którą ia dyrygowałem, przez toż. 
saime Towarzystwo odwołaną została; inne oprócz 
tego stosunki skłoniły mnie bym: dłużej u niego 
niezostawał. Przytem mam: zaszczyt uwiadomić 
Prześwietną Publiczność, iĉ stosownie do. upowa- 
*Źnienia wielu zagranicznych Towirzystw Assekura-- 
cyjnych, sam przyiąłem obowiązek ułatwić zabe- 
spieczenie wszelkich ruchomości i iuwentarzy od 
Ognia z dogodniejszemi iak dotąd kondycjami. Mie- 
szkam przy ulicy Danielewiczowskiej pod Nr 617, 
w Pałacu JW. Szambelana Nowakowskiego. NB. 
Upraszam też, aby. wszelkie Listy i E fekta do mnie 
adressowane, nikomu pod Żadnyin pozorem, tylko 
mnie samemu do rąk oddanemi były. — Warszawa 
d: 28 Maia 1830'roku. — Adolf Gradenwitz. 
Osoba obeznana: z Gospodarstwem, Urządzeniami 
Administracji i Sądownictwa, opatrzona w Dowody 
Kwalifikacji, życzy przyjąć obowiązki RZĄDCY 
DÓBR, ZASTĘPCY WOJTA,. lub też ZARZĄDU 
iakiego DOMU. w Warszawie; Wiadoiność. w domu. 


Faliniego przy ulicy Koziej Nr 625 u Pisarza mie- 
szkaiącego pod Nr 4 Stancji. l 

Maiąc sobie prava Dyrekcją Lipskiego To- 
warzystwa zabezpieczaiącego Życie, 
opartego na wzaiewnych korzyściach i iawno* 
ści, powierzone Aientostwo co do: tutejszego 
miasta i iego okolic, gotów iestem udzielać 
bliższych objaśnień o tej poźytecznej instyta* 
cji, wydawać bezpłatnie statuta onej i przyj- 
mować zgłoszenia się osób, któreby Życzyły 
należeć dotego stowarzyszenia. Warszawa d. 
27 Maia 1830. Sam. Ant. Fraenkel. 

Nachdem mir die Direction der auf Pegen- 
seitigkeit und Orffentlichkeit begruendeten 


„Lebensyersicherungsł- Pesellschatt zu Leipzig. 


die Agentur fiirhiesiege Stadtund Umgegend 
uebeztragen hat, so bin ich bereit ueber die- 
se gemeinnuetzige Anstalt nachere Auskuvft. 
zu geben, die Statuten unentgeldlich auszu= 
theilen und Anmeldóngen zu Versicherungen 
anzunehmen. Warschau am 27 May 1530. 
Sam. Ant. Fraenkel: 
Łazienki Kąpielne przy ulicy /ybaki pod: 


Nr 2560 w miesiącu zeszłym pogorzałe,na nowo 


odrestaurowane iw dniu zaonegdajszym otwos 


rzone zostały. Podpisany' zawiadamiaiąc o tem 
Prześwietną Publi: ma zaszczyt donieść iż sta= 
raniem iego najusilniejszem bedzie, przez za= 
prowadzone ochiędostwe, rychłą usłuzę, wodę: 
czystą z samego nurtu rzeki Wisły prowadzo= 
ną, zjednać sobie łaskawe iej względy i uczę* 
szczanie, H. Kozłowski. 
KOZY ze świeżem: inlekiem: do naięcia na tygo= 
dnie znajduią się w Kolonji Annopol w Gininie Bia+ 
łołęckiej, zaraz za cią wiorstą traktu Petersbur- 
skiego szose na prawo, aininąwszy Kelonją Pi Vi-- 
nena na lewo przez lasck. 


Kozy, oraz zapłacić. ieden' tydzień. z góry. 

*' BASZTARDA bardzo wygodna, mato używa” 
na,  wszelkiemi rekwizytami,. walizą, kuframi,, 
szufladami itożkiem, ciemno -zielona: test do sprze» 


Biorący takowe z sobą do' 
FW żyć zas 6 
arszawy zechcą złożyć zastaw wynoszący wartość: 


* jm . — 
dania. Wiadomość przy ulicy Leszno Ńr 733 u 
MH taściciela domu, ; - 

Kioby miat DOM czyniący rocznie 3 do 4 ty- 
sięcy złp. a życzył sprzedać z wolnym odkupem, 
raczy się zgłosić do Drukarni Kurjera W ar: 

H d. 25 b. m. wieczorem, zginęła -w ogrodaie 
Saskim Tabakierka złota, emaljowana w nie- 
biuskie paski, w formie kuferka. Kto ią odnie- 
się do PRECZ, Hotelu Angielskiego przy uli- 

Wierzbowej, otrzyma nagrody dukatów 3. 

Wezwanym zostaie P. KALINOWSKI byty Do- 
sorca Magazynu w $Serocku, a teraz w Warsza- 
vwie mieszkać maiący, iżby dla własnego dobra 
dać zechciał wiadomość o zamieszkania swoidm do 
Drukarni Kurjera M arsza: * 

Podpisany przybywszy do tutejszej Stolicy ze zbio- 
rem Oryginalnych Olejnych Obrazów, sławniejszych 
Mistrzów, uzyskawszy na to od Zwierzchności po- 
zwolenie, przedsięwziął takowe przez pubłiczną Li- 
'©cytacją wyprzedać, która się ma rozpocząć w dniu 
3 Gzerwca r.b. w mieszkaniu właściciela w Hotelu 
Wileńskim pod Nr 28 Stancji, na tę licytacją ma 
bonor Szanownych Znawców i Amatorów najuprzej- 
aniej zapraszać. — Brunner, 


TRZY POKOIK od frontu, © w officynie na dole, 


z Kuchnią, Piwnicami, Drwalnią, Ogrodem lub bez 
ogrodu do naięcia od Sgo Jana r.b. przy ulicy Le- 
szbo Nr 673 Lit: B. wiadomość u właściciela domu. 
DOBRA DĘBSK z przyległością Wola Dębska 
w Ff oiewództwie pzy lą omiliżod Warszaw 
wad granicą Pruska położone, w gruntach A be: 
żytnich na których 200 korey Oziminy z Smej cze- 
ści Pszenicy wysiewa się, a Zabodowariii Jwor- 
skiem i W tejskiem dobrem, w Pastwiskach obszer= 
nych i iak najlepszych na Bydło i Owce na któ- 
nych łąki grondowuj przeszło 300 fur obrabia się, 
s Wiatrakiem, znaczną Propinacją i Gorzelnią 
do której Drzewo na wypalenie potrzebnej na Kon- 
sumpcją Wódki wydziela się, są da wydzierżawie- 
nia z wolnej ręki na 3 lub 6łat od dnid 24 Czerw- 
ear.b. Jl iadomość o tym powziąść można w Ka- 
mienicy pod Nr 610 przy ulicy Leszno w officynio 
na dole codziennie rano między godziną 8 i L0tą 
ed W. Krasuskiego. k 
Uwiadomia się Publiczność, iżby niktz odwołanym 
Pienipoteniem Synem moim Rafałem Funkelstejn 
a Płocka w Żadne ex re udzielonej mu Plenipoten- 
cję, układy niewchodził, pieniędzy niewypłacał, 
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zgoła deklaruię i2 dokonane takiego rodzain ukła- 
dy iako mnie nieobowiązuiące nieprzyjmę a wcho- 
dzący z Synem moim sobie winę z nieostrożności 
przypiszą. — Lejb Eunkelstejn. 

KOCZYK używany, parokonny lekki odnowiony na 
kolor żółty, siedzienie na osób 4 maiący, fasonu no» 
wego, znajdnie się do sprzedania. Widzieć go mo- 
Żna w pałacu JWW. Potockich pod Nr 415, na Kra- 
kowskiem Przedmieściu u Rządcy Pałacu. 

Kommissarz Policji Gyrkuta 1go M: S: War. 
szawy. — Zawiadamia Publiczność, iż wskutek re. 
kwizycji Dowódcy Szkoły Podchorążych Jazdy W, 
Podpułkownika Czarnomskiego, z rozkazu JW. Je. 


nerała D$gżurnego Rautenstrauch, odbędzie się w de + 
3m b.m.ir. ogodz: 10 rano w domu pod Nr 1066 


przy ulicy Królewskiej sprzedaż publiczna Garde- 
roby, Bielizny, i różnych utensyljów Wojskowych, 
do pozostałości po niegdy Jacku Wolańskim Pod- 
poruczniku Pułku 3go Strzelcow. Konnych należą- 
'cych, a to za gotówe natychiniast płacić się miane 
pieniądze. — ` Piotrkowski. R. 
(F7 FABRYKA FORTEPJANOIV po ś. p. An- 
tonim Leszczyńskim, w tymże samym Lokalm 
za Żelazną bramą w domu pod Nr 959, nadal kon- 
tynuie siy è wszelkie Jnstrumenta w takimże gą. 


tunku, dobroci i kształcie tak gotowych nabyćią- 


koteż obstalować można. 


Na czas SEJMU do naięcia DWA POKOJE lub 


ieden z Meblami na 2m piętrze pod Nr 1063 w do- 
mu Celnikiera przy ulicy Królewskiej; wiadomość 
powziąść można wtymże domu. 

Józef Piotrowski ,KRAWIEG DAMSKI założył 
Warsztat w domu pod Nr 32 na przeciw Zamku ma 
2m piętrze utrzymuiąc Żurnale Paryzkie,  podłi 
których robi najgustowniej Suknie, Szlafroki, Salo- 
Py, i inne, niemniej Sznurówki bardzo dogodne, 
oczem wa honor uwiadomić Szanowne Damy. 

KLACZ anglizowana młoda, wierzchowa, mo- 

że być zdatna do stada, pięknej rassy, iest do 
sprzedania przy ulicy. Grzybowskiej Nr 1059; do- 
wiedzieć się na Im pietrze, 


ZRZEBIE konik, gniady, maiący 4 tygodnie, zm- 


błąkało się około zdroiów; kto takowe odprowadń 
pod Nr 188 przy ulicy Krzywe Koło otrzyma na- 
grodę zł. 10. ~> r 


TEATRNARO:. Jutro 33 raz Chłop Miljonowy. 
TEATR FRANCUZ;, Jutro Najpiękniejszy dzień 
Życia, Poliszynel. 
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